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M I R  JA SNIAROt t fSKA P|,||watta«8,,i88 »pary teatru W ielkiego w Warszawie
wykona T AŃ C E  K L A S Y C Z N E  z tow. orkiestry 8 p. p. Leg., pod dyrekcją kapelmistrza JULIUSZA SZREYERA. 
W PROGRAMIE: M oniuszko. Grieg, R sthoren, M endelsohn, Gounod, R ubinstein . : : : : : : :  SZCZEGÓŁY W PROGRAMACH.

B ilety  do nabycia w sklepie W . P. R iilig era  K rakow skie Przedm ieście 44 i w kasie .C olosseum ”.

Intrygi fedaralistyczRe.
WILNO 9.11. (PAT). W niedzielę 

odbyło s |ą  uroczyste pośw ięcanie 
lokalu Zw. Lud. .O drodzenie”. Z 
Inicjatywy te j in sty tu c ji odbył się  
w sali M agistratu  wlec. P. St& f. 
Mickiewicz omawia! konieczność r e ­
kin,f rolnej. Mec. Zimbor podkre 
«11! nierozerwalność węgłów łączą­
cych W ilno z Kownem, podnosił 
hasło L 'tw y  niepodzielnej. W yralo- 
no hołd gen Ż-sligowsklemu i jego  
wojskom. Uchwalono potym  s ta ­
rania o powołanie kom isji do op ra­
cowania i zastosow ania ustaw y  o 
leiormie rolnej.

WILNO 10.11. (Pat.) C słonek T. 
I- R. p. G asztow t (przedstaw iciel so 
cjallstów) w rozmowie % redak to rem  
.Wtl óskfego Słow a” stw ierdził, iż 
raąd kow ieński zajm uje stanow isko 
nieprzejednane w zględem  rządu Li- 
‘Wy środkowej, idącego w k ierunku  
ł8Ny, zaprzestania wojny. W róż 
tych sferach litew skich dają  się  za 
«ważyć tendencje  ugodow e.

P. G asstow t je s t przeciw ny p le ­
biscytowi i uważa za konieczne zwo- ranią s jm u.

W kw estjl b iałoruskiej p. Ga­
c o w i je s t  za połączeniem  Bi&łoru- 
« z L tw ą, jednak  ty lko  tych  obsza- 
t(5w, k tó re  w ykasują skłonność do 
raderaejl z Polską.

Wybory do- Sejm u odbędą sf.ę w 
®‘*tgach zajętych przez gen. Żali 
Rawskiego. Toczą się  uk łady  z Pol- 
„A o przeprowadzenie wyborów w 
btodzleńskiem 1 Lldzkiem .

P. Gasztowt jest przeciw nikiem  
wczepnej walki, lecz wobec mobili- 

w K ow ieńszczyźiie, uw aża po 
Pr ns Litw ie środkow ej zs nie- 

lizacj*!0 s aprobuje ' mobi-

lniana ustroili pollffczncno 
■  flsstrji.

ta i t .EDE?  10 (PgUlung-
,WI«nep 

ogłasza ustawę,
i u . 7 , ? c y ^ k t ó r e i r e p u b l i k a  "ttejacka «ostała «mienie* 
U*w państwo aaląckow a.

w c h o d s l  w ż y c i e  *  
I f j j«  dzisiejszym t. |.  10

T E L E C I E A M Y .

Rokowania pokojowa w Rydza.
WARSZAWA 12.11 ( T  L w łssn.). 

„ R z e o w p o sp e l l ta “ dc n o s i  z  
R y gi, * e  r»okO«r«ni® p o lsk o  
s o w i e c k i «  r o z p o c z n ą  s i ę  
d o p ie r o  w  p o n ie d z ia łe k .

WARSZAWA 12.11. (Tel. w łssn.) 
P r s e w o d a lo z a c Y  d e le g e e j !  
s o w i e c k ie j  J o f ł s  p r z y b y ł  
luń d o  R y g i .

— o —

Oąbal i Okoń wydani sądowi,
WARSZAWA. 12 11. (Tel. w łssn.) 

Donoszą nam  z „Rzeczypospolitej”, 
że Sejm  polecił w ydać sądowi po 
słów Dąbala 6 O ton is. Poseł Okoń 
w ydany został między innym i aa to, 
iż od pewnego włościanina zebrał 
9000 m k. za k tó re  m b !  dlań uzy­

skać abolicję w  psw nej m ętnej 
spraw ię sąd  >w@j. Pośrednictw o się 
n ieuda ło , a 0«oń  na wezwania * ło- 
sclanlna z w ió d ł m u ty lko 6000 m k. 
Dąbala w ydano za wele przykrych 
spraw sto jących w sprzeczności z 
kodeksem .

li nomlizai oa tell p m n l m  
Palili

PARYŻ 10.11. (Pat.) H w ss . M i ę ­
dzynarodow a Kom isja n iesien ia po* 
m ocy sa zgodą A ngiji, a na usilne 
przedstaw ienia polskiego m in is te r­
stw a hand lu  i przem ysłu uchw aliła 
dla P .ls k i  następujące k redy ty : I 1/® 
m il. fdnt. sz tsr. na z a k u p e ł a y  i przy. 
borów m echanicznych dla p izem y- 
słu tkackiego, orsz 280.000 fun t. 
sztesl. na zakup m iedzi, an tym onu, 
ka ll i rtęc i.

i m M i  ź$66a iHtękil- 
t i l t i  w

rżenia oa Dii i
WARSZAWA. 12 11. (T el własn.)

Do „Rzeczypospolitej” donoszą ss 
Cieszyna: D*lś w ybuchły żaburzania 
w  okjjoltcach Nydka. Zaburzenia s k la ­
row ane były prseeiw  geom etrom  
czeskim  i pohk lm , k tórzy  przybyli 
z ram ienia Kom isji dcllm itneyjnej, 
celem  oznaczenia gran ic Gumlns, 
N ydek m ająca 99 procent ludności 
polskiej a Itżącs  po stron ie  czeskiej 
znajduje się pom iędzy gm inam i

W isłą a Bystrzycą. Uzbrojeni chło" 
pi 1 kobiety polskie rozpędziły ge 
om etrów  1 kom isję. Polssiego ge" 
om etry nazw iskiem  Oilński m usia- 
no z powoda kontuzji odstaw ić do 
szpitala. S traż włoska 8 żandarm er­
ia u c ie łła . J e s t to  dowód, że lu d ­
ność polska w  okolicach zajętych 
przez Czechów nie uznaje k rzy ­
wdzącej gran icy  i nie dopuści do de- 
Hm ltacjl.

LONDYN io . l i .  (Pat.) H avar. W e­
dług „Daily T tdegr,” rząd m oskiew ­
ski uw ięził k ilku ceło tików wojsko- 

; w ej m isji sn w y k s ń s k ie j  i delega-
I uFdüIlZIlOJ. t6w  Zw iązku niesienia pomocy ży­

dom.

Brieiji ma prosi! Turek 
u

Święto francuskie w Polsce.
POZNAN 12.11. (Tel. wła*. W Po 

znaniu obchodzono wczoraj uroczyś­
cie pięćdziesiątą rocznicę Republiki 
francuskiej. Na placu W olności o d ­
była się przed generalicją  francuską 
1 polską wspani- ła def lada. Domy 
pryw atne 1 publiczne przybrane by­
ły  we fing! f .ancustr'e.

KRAKOW 1 2 .1 1 .  (T l .  włas.) Kra- 
kowskłe Tow. Przyj. N m kf obcho*

Poiratitile eteio-jogsilswIaöitlB.
WARSZAWA 12.11. (T l.w łasny). 

Rokowania m iędzy Włochami a Ja* 
gosławją dały wynik pomyślny. 
Wł*sl esląąnąll sukcesy w e w ssvst- 
klch punktach z wyjątkiem linjl 
granicznej ustalonej w m yśl trakta­
tu londyńskiego. RJaka uznaną zo­
stała za miasto neutralne. Zara i są­

dziło uroczyście pięćdziesiątą ró 
csnlcę Rap. francuskiej. Na uroczy- 
stem  posiedzeniu wygłosił prezes 
A ksdem ji U m iejętności Kazimierz 
M  iMwsfci podniosła, przem ówienie 
w któiem  w skazał na węzły łączące 
F rancję $ Polską, oras przypom niał 
zasługi, jak ie  F rancja  poniosła w o­
bec n ss  w ciąga obecnej wo ny.

— o —

slednie w yspy zostały przy Wło- 
szech. Jak podają Giclitti miał już 
podpis*ć porczamienie.

Poznali rataje t o l  Wilia.
WARSZAWA 12 11. (Tel. włas.) 

Komitet Oor. Nirodowej Poznania 
postanowił przyjąć na wyżywienie 
8 .0 0 0  dzieci polskich z Wilna 1 o k o ­
licy.

LONDYN 10.XI. (Hivss) J a k  s ły ­
chać, wobec posuw ania się n a ro d o ­
w ych w ojsk  tureekick lcb , rząd  a r­
m eński zam yśla prosić T u rków  o 
pokój.

Romlhiii Weiiwa tóeizy Hto 
a Wannwa.

WILNO 10.11. ( P a t )  O tw srtą  zo­
s ta ła  regu larna kom unikacja  m iędzy 
W ilnem  a W arszawą. K ursu ją  dw a 
pociągi.

(Dalszy ciąg tefogromfiw na sfr ł- i |)

lekarz P. K. P.
Choroby wewnętrzne i dziecinne

przyjm uje ed  4—6. 4773
N flm ipstnikow ska u  d ru c ie  nU tro ;

ch iru rg"
Dp. H”  lawopsM
przy jm uje  cd  2-*j do 4 po p c łu tn lu  
ul. Okopowa 28 II piętro. 4800
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PRZYCZYNY.
Z kół naszych czytelników 

otłBymaliśiny z powoda a- 
w antur sejmowych w dniu 
5 b. m. następujący artykuł:

W strętna, bm talca 
k tórą w ubiegłym tygodniu urzą­
dzili w Sejmie posłowie socjali­
styczni, thugutfiwscy i Jstapińszczy 
cy, te  ohydne sceny, kiedy „wybrań­
cy ludu roboczego”, przedstawiciele 
„Polski chłopsko robotniczej * zeszli 
poniżej pozioma błaznów eyrko 
wych — wy wołała w całym kraju 
nlatylko gw ałtowne oburzenie i po 
gardę d k  aranżerów — ale 1 nie 
mniej wielkie KdsiwleBie.

Jaż nletylko szerokie masy, cała 
t. a w. psz-. ciętns publiczność — sie 
bardzo wiele osób se sfer inteligen­
tnych, interesujących się bliżej na 
asem życiem pslltyvznem  1 parła* 
m entarnem —zapytywało ze zdumie­
niem o co tym  panem  właściwie 
chodziła?

Dlaczego ryczał na syrenie kolejo­
wej b. premjer, a obecny — o w sty­
dzie! — wice m arszałek suweren­
nego Sajmu to.w. Mcracsewski? Czs 
m u tak  namiętnie, % iście wschod­
nim  tem peram entem  znęcał się 

.nad  niewinną spinw&cgką redaktor 
„Robotnika*1 tow. Perl, walili w pul­
pity: Klemenstowles, Rudziński,
Łiebfermsn etc.—ja k  stado wyjców 
darli się w nlebogłosy różni Dąbale, 
Okonie, P atk i, Grosnbaumy 1 D?e 
szery, doskakując z pięściami do 
marss&łka — „rycessko* szarżując i 
rozbij: jąc kosze z kartkam i?

Nararie zaskoczona tym  faktem, 
opinja publiczna sądziła, &e chodziło 
© sprawę Senatu. Jss tto  zupełnie 
mylne. Powołanie do źyela Ssnatn 
zostało pfz-ücie już w zasadzie uchwa 
lone na jednem  z poprzednich po­
siedzeń, a cała Izba zupełnie spo­
kojnie zgodziła się na odroczenie 
głosowania nad artykułam i 35 i 86, 
dotycząceml składa Senatu. Dwa 
ostatnie artykuły 37 I 38 o których 
uchwalenia jeszcze chodziło—mają 
znaczenie drugorzędne.

W jakim  więc celu gromada 
czerwonych warchołów, przy goto 
wawszy u p m d n io  z całą prem edy­
tacją, „instrum enty” urządziła swo­
ja cyrkowe popisy?

Jak  tw ierdzi „Gaz. W&ssz." — 
obserwująca zbliska fak ty  I w szyst­
kie towarzyszące im okoliczności — 
chodziło tym  razem  po prostu „o 
niedopuszczenie do priegłosowania 
rozdziało trzeciego o władzy w y­
konawczej, a w sacssególneśei o 
kompetencji prezydenta Rzeczypo­
spolitej i oddzielania jego władzy 
cywilu#?! od władzy wojskowej Na­
czelnego Dowództwa, o wyborse 
prezydenta przez Zgromadzenie Na­
rodowe, składające się z Sejmu i 
Senatu 1 t. p.”

Istnieje również w sferach naro 
dowych stolicy opinja, Łe podobno 
„wyzwoleńcem i towarzyssom” cho­
dziło w równej', mierze o uniemo­
żliwienie przez tego rodzaju obstruk­
cję wniesienia projektow anej—in ter­
pelacji w sprawie wileńskiej.

Tak czy owak — j&snem jest zu-

fiełnie źródło tego bandytyzm u po- 
ityczntgo, do którego nie zawahała 

się uciec, nie przebierająca nigdy w 
metodach walki — lewica.

„Cel całej te j roboty — pisze da­
lej „Gik. W arsz.” — jest wyraźny: 
Zmierza się do zdyskredytowania 
Sejmu, aby w sztuczny, pośredni, ne 
gatyw ny sposób podnieść zachwianą 
popularność rządów belwedarskich 
1 możliwie osłabić pozycję Marssał 
ka Ssjm u, w którym  Belweder w i­
dzi niebezpiecznego ryw ala o prezy­
denturę Rzeczypospolitej”.

I
I

W poniedziałek oblicz swoje oszczędności 
we wtorek przeczytaj ogłoszenie 

w środę kup obligacje

I
P a f i s l i m j  P o ż y c z k i

|i
l

l |

i

w czwartek zastanów się co zrobisz z gotówką 
w piątek nakreśl sobie plan działania 

w sobotę (po południu) sprawdź w gazecie 
czy Nq twojej obligacji

wygrał premję 1, 0 0 0 , 0 0 0  m a p e k
Jeś li  n ie  w y g ra ł ,  to

w niedzielę pociesz się, że możesz wygrać 
w każdą sobotę w ciągu lat 20-tu,

I
I

ito&a

I
ÜÖS8

Żi oświetlenie .G iz. Wam." ma
wszelkie cechy prawdopodobień­
stwa i trafia w sedno rzeczy—śwlad

czy aż nadto jaskraw a artykuł sa- 
mieszczony świeżo w soejaltotyezno- 
iydow ssim  „Dniu” lwowskim, (or 
ganię firmy „Schutz, C;;&jes i J  kób 
Geschwind)—pełen zjadliwych na 
paś ci m  osobę Marszałka Sejmu, a 
przedrukow any oczywiście skw apli­
wie pszes belwedersks - lewicowy 
„Dzień” lubelski.

Ale tego rodzaju mydlenie ©esów 
nie na wicie się już przyda. Opinja 
publiczna zdaje sobie dokładnie 
sprawę kto rosm yśinls sprowokował 
skandal i susów© potępia zbrodniczą 
akcję lewicy, zwłaszcza że tym  sa- 
zem już zbyt przebrano m ia­
rę. Podobne orgje, karesem ne 
burdy, g o d n e  pijanych szum o­
w in podmiejskich, skompromito­
wały dziś ostatecznie nletylko po­
słów lewicowych—kompromitują one 
n iestety  eo gorsza |na$ód i państwo, 
oraz samą ideę rządów demokraty 
cznych, a prsedewssysikiem  tych, 
których obrońcami, rzecznikami I 
slegam i rei »ni się lewica. Gay w y j­
dą oni na tem  dobrze, esy tego ro ­
dzaju metody nie staną się raczej 
l ś „ e  niedźwiedzią przysługą i nie 
s&szkodrą ssm iast pomóc w do j­
ściu do. celu—nsd tem najbliżej za 
interesow ani—winnlby się spokojnie 
i poważnie zsst&mwić.

Nas osobiście zastanowił w całej 
te j sprawie jeszcze jeden cbiaw 
znamienny. Ns podstawie jakich lo ­
gicznych przesłanek cała nasza ła ­
wica, będąca wyraslclelką na jb ar­
dziej, zdawałoby się, dale ko Idących 
zasad demokratycznych w teorjl, 
popiera w praktyce skrajny, wprost 
średniowieczny despotyzm, absolu­
tyzm  monarchiesny, jest stanowczą 
zwolenniczką połączenia w jednych 
rękach najwyższej władzy cywilnej 
i wojskowej, a całą swoją koncepcję 
uzależnia od esoby władcy i pana. 
Istna logika murzyna. Jeśli despo­
tycznym  w ładeeą kraju będzie „nasz" 
człowiek—towarzysz—to doskonale, 
ale jeśli broń Bote prezydentem  
miałby zostać członek innej partji, 
choćby nawet najlepszy I najmą- 
drzejszy, to  huzia!—zwalczać go bę 
dzlemy, poniewierać, s socjallstyc*- 
ne „liberum veto” tryum f swój św ię­
cić musi.

Ależ panowie, przecież ludzie prze 
m ijają i wieków trwać nie mogą—a 
Konstytucję na, długie lata, i nie dla 
jednego tylko człowieka s ę bndnje.

N iestety, lewicy m m ej, jak  to 
zresztą niejednokrotnie już s tw ier­
dzono, logika nie obowiązuje—j*k 
nie tbow iąznją jej zapełnię k u ltu ­
ralne formy i cywilizowane metody 
walki, z w y k ł a  prosta uczci­
wość, poszanowanie godności w ła­
snej, godności narodu 1 godności 
m unduru żołnierza polskiego, k tó ­
rego nie zaw ahili się osaargać w 
karczemnej bńrdiia towarzysz M >■ 
Jaczewski i znany na bruku lubel­
skim, zmieniający przekonania jak  
rękawiczki, b. redaktor „Dziennika 
Lubelskiego”—Zygmunt Dreszer.

Jeżeli za skandaliczne zachowanie 
się grupy besprsytom aych psrytjni- 
ków $ obcoplemleńców nie może brać 
moralnej odp^wledslalneści cały na 
ród—to optoji publicznej polskiej nie 
wolno przejść do posządka dzien­
nego nad przyczynami, które każą 
nteodpowled|lalnym moralnie czyn­
nikom uciekać się aż do takich ś ro ­
dków walki.

Jastrzębiec,

Jaiii l i i  v linii.
(K om itet pomocy d la  W ilna. Zebranie w  spraw ie 
E opartia  ssn a to . Miejska inspekcja  m iesik an iaw a. 
W izytacja Szk. inspek tora  Okręg. Skuteczna opieka 

policji państw .)

(.Korespondencja własna).
Cichy, 7,d&la od gw aru i sgiełku 

światowego, w zakątku powiatu le ­
żący i na pozór uśpiony Jasów  cho­
ciaż nie zbyt często, to jednak za- 
wg*« od czasu do czasu da jo. snak 
życia, pracy i interesowania się sp ra ­
wami szerszy ogół obchodsącymi..

Na wieść, że w Polsce tw orsą się 
Komitety, mająca na cela niesienie 
pomocy mieszkańcom, wyniszczone­
go przez inwazję. bolszewicką,. m is 
s ta  w Uns, dzięki energicznym za­
biegom burmistrza tutejszego p. L u­
dwika Zaiseczneg© zawiązano z lu ­
dzi dobrej woli, chętnych do pracy 
społecznej, Komitet niesienia pomo­
cy mieszkańcom Wilna.

Csłem Komitetu jest zbieranie dla 
W iina środków żywności, a chociaż 
narasie powściągliwa ofiarność tu ­
tejszych mieszkańców nie uwieńczy­
ła prac Kumitetu w sposób w jaki* 
by się t?go spodziewać nale­
żało, mimo to Komitet nie traci 
nadziel i w pracy swej nie ustaje 
w tem  przekonaniu, że zacefto l pod 
tym  względem dadzą się przekonić 
1 każdy składając po ziarnku przy­
służy się zbożnej sprawie złożenia 
stosownej jak na nasze miasto 
miarkL

Na cel powyżssy zamierzono u rzą­
dzić zfaórkę uliczną tak  gotówki 
ja ••• t tż  i wiktuałów w dn. 31. X 1 
1. XI. b. r. W dniu pierwszym se 
brano m  ten cel kwotę 1205 Mkp. 
oraz 3 rubla i zbiórka, która poczę­
ła budzić źywsae zainteresowanie 
byłaby niewątpliwie wydała po 
fcatniejsse rezultaty, gdyby nie dzi­
wne zarządzenie tu t. Starostwa, k tó ­
re w dniu 30.X. na dwudniową 
zbiórkę zezwoliło, w drogim zaś 
dniu zbiórki reno udzielony debit 
c fnęło, tłumacząc to tem, że dzień 
1 Li topsda był przeznaczony na 
abiórkęna groby dla żołnierzy (pole­
gli żywności chyba nie potrzebują— 
prryp. zecera) k tóra to zbiórka, nie- 
zaleź ie od zoiórki dla Wilna się 
odbywała.

Pomijając już sam fak t niekon­
sekwencji zarządzenia, zaznaczyć

wypad?, ie  tego rodzaju sprzeczno, 
ści rodzą wśród i tak  nie barcią 
chętnego 1 przychylnie do zbió^  
odnoszącego się społeczeństwa, nie, 
słuszne i złośliwe domysły prcecir 
Komitetom, orsz co gorsza iaefy. 
cają kilka jesseze zaledwie, ofłarnli 
pracy społecznej poświęcających ^  
jednostek. i

Drogim ważnym objawem życli 
Jsnowian je st odbyte w dniu 4 b.a, 
nlem sl odruchowe zebranie cbywj,' 
tell tutejszych, d k  zaprotestowani; 
przeciwko terrorow i, dla cświ&dc». 
nia się za Senatem  oraz ola stu», 
rsenfa związku Ludowo Narodowego, 
któryby przeelwdziis-łaniem swojem 
oshb isł krecią robotę skrajnych psi. 
tjf, dążących jawnie do rozbici 
w szelkiej pracy dl» założenia trws- 
łych podwalin pod budowę odredą 
jącej się Ojczyzny.

Najżywszym w y m e m  togo była 
jednogłośnir przez zebranych uchwi. 
łona resolucjs, protestująca eoq. 
glcznie przeciwko oddaniu wł?.dij 
bolszewickiemu proletarjatowi, wy. 
raż?jąea hołd i uznania partjoą 
które nie baerąe na własne inteie 
sy, pragną widzieć Ojcsysnę Odio- 
dsoną, w rsąd ris  najstarszych, m 
dzonych p risz  Senaty, repnblll 
świata.

Rezolucję tę  przesłano telegra 
flcznie pad! adiessm  PrezydjES 
Zwląsku ' Ludowo - Narodowego i 
Sejmie.

Za spraw świadczących o żywot 
nośsl mieszczaństwa tutejszego a 

'leży zanotować f ik t, powcłanl 
przez p. burm istrza do życia 
sklej inspekcji mieszkaniowej,'kti 
rą dyktatorskie, a zarazem drakoi 
skle asjsądzeiiia władz tut. starat 
się żywcem pt-grsebać. Dzisiaj Jer 
nadslejs, źe nsseszci« usianą wsiti 
kto Kamlęssania, powstałe ca : fi
protekcyjnego przydzielania pomlij 
szksń.

W ostatnim  miesiącu zwiedli- 
powiat janowski delegowany prs« 
Min. W ysnań Religijnych Ins^ek# 
okręgowy p. Jnszczakowski, kt« 
» wizytacji odniósł wrażenie na egi 
dobrs, co z jednej strony jest i 
chem uznaniem dla pełnych pośwli 
cenią jednostek, które m^oW 
około zanledbsnego w b. Kongu 
sówce sskolnictw a powszüchuef 
skutecznie pracują, ss drugiej i 
strony Biewątpliwie przyczyni Ü 
do tego, Źe Min. umożliwi powid 
wi Janów kiemu do pewnego sf 
poia normalny rozwój oraz budo« 
szkół w praysssłcśc-J, do czfgo ®': 
dność niektórych wiosek podejfflf 
własną inicjatywę.

Nie od rstsesy będzie podoi» 
skuteczną pracę tutejszej PtW 
Państwowej, której energicznej I 
m endzie saw dzięcisć możemy tf ' 
powiatu naszego nie trapi 
bandytyzmu na którą uskarżają« 
okolice Szczebrzeszyna, Torobin*' 
Biłgoraja.

B i t  j a  popierania S i l i t  
Barodoiega.
grozy położenia, w j*̂ | 

niedawno am lszła się Polska D$l'
Wobec

złożył egsam la doj:z*łolśi:i do 
neści. j

Daliśmy żołnierza w doatatecł 
ilości, wysłaliśmy nsszycb ow„ 
mężów, braci 1 synów do wal» 
byt I wolność naszą. ,«

Żołnierz polski dokonał cn*> 
waleczności, dzięki której niep  ̂
Jaclsl znajduje się dz ś poza 8ri' 
eami naszego peństwa.

O dnlłśliśm y zwycięstwo n&d1 
giem zewnętrznym, lec« czak» 
druga ciężka waiks, którą JBoS> 
również zwycięsko skończyć. !(| 
Państw a naszemu zabezpieczyć 
ranki rozwoju.
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flnna z Karczewskich

bo d ło g it i  i ciężkich cierpieoloEli. opalrzona S I .  i a b m o o k n i l ,  zmarła dnia 10-go 
listopada 1920 retro, przeżywszy lat 39.

Pogrążeń! w głębokim smutku: mąź, dsteęł, matka, slsstry i »<$• 
dsina »spraszają krasnych, przyjaciół 1 snśjpmych na nabożeństwo 
żałobne, odbyć się mające w kościoła pp. Szarytek w piątek dn, 
12 go b. m. o godz. 10 rano, oraz ha wyprowadzenie zwłok tegoż 
dnia ! s tegoż kościoła o godzinie 8-sj pa południu na cmentarz

miejscowy.

Cseka nas walka s wrogiem we­
wnętrznym, którym jest ostawicsny 
upadek kursu naszej maski, 
i Państwo nasse saajdaje się wo 
lec niezmiernych potrzeb fłn&nso 
wy eh, a sytuację obecną poprawić 
może znaczni® ofiarność samego 
ipołeczeństwa.

W tym celu powstał niedawno 
pzy Ministerstwie Skarbu w Ws.r 
iiawie Główny Komitet Popierania 
Skarbu Narodowego, «łożony z przed­
stawicieli: Sejmu, Duchowieństwa, 
Istytucji społecznych i gospedssr 
ciych, giełdy tudBież repr .-eenten- 
tów miast i wsi, który s«jm5e ;*ię 
ibieraniem darów dla Skarbu Naro­
dowego.

Dla rosszm enia tej poż™t?croej 
działalności powołano pssy Ln 
bełskiej Izblis skarbowej d. 15. X. 
b. r. Wojewódzki ' Komitet Popiera­
nia Skarbu Narodowego s Wydzia­
łem Wykonawczym, którego skład 
jest następujący:

Przewodniczący P. Cresł*w Ssc.ee- 
piński, xast. przewód. Ks. Kem. E d­
ward Jankowski.

Członkowie: pp. Tadeusz Czerlnn- 
«aklewicz, Jan Chomie«, Marja Ta 
blssewska, Antoni Kry chow ski i Ja 
kób Kipman.

P. Ministra Skarbu reprezentuje 
M posiedzeniach ‘Wydalała g. Otton 
fiplgel, kierownik Oddziału Lubel 
sklej Izby skarbowej.

|  Posiedzenia Wydalała Wykonaw­
czego odbywają się każdfgo tygo­
dnia w środę o gt-dzlnie 6 wieczo­
rem w lokalu Isby skarbowej.

Do tej pory odbyły się dwa po 
siedzenia Wydziału Wykonów czego, 
na których nastąpił rozdział funkcji 
Wydzisłu pomiędzy członków na 
tizy sekcje a miano wicie: 1) propa­
gandy, 2) prowlncjonalno-organiza- 
eyjsą oraz 3) Kontroli i statystyki.
5 Wydalał Wykonawczy uchwalił 
na posiedzeniu odbytem dn. 3 listo­
pada b. r. zwrócić się do p. Woje­
wody z prośbą o poparcie akcji Wy- 
dzisłp u ciał samorządowych (sejmi­
ki, magistraty, urzędy gminne). Za- 
Uzern uchwalił Wydalał z^ ró d ć  się 
do Biskupów lubelskiego i podlas­
kiego z prośbą o poparcie akcji 
prsea podległych Im duszpasterzy, 
tudzież do Dj rektora LnbelsMej 
Izby skarbowej p. Simona o wezwa­
nie podległych Mn Naczelników Urzę­
dów skarbowych, podatków i opłat 
skarbowych, celem energicznego .po­
tarcia akcji.

W końcu uchwalił Wydział zwró­
cić się do Ministerstwa Skarbu z 
prośbą o zezwolenie, aby s zapasów 
D&desłsć się ta  mających obrączek 
żelaznych (żetonów) obdziel ć I te 
osoby, które już przedtem pośpie 
szyły s ofiarami na „Dar Narodowy*.

Wydobycie adresów tychże osób 
za pośrednictwem instytucji finan­
sowych i prasy Wydział jr;ż zarzą­
dził.

Zastępca Przewodniczącego Wy* 1 
działu Wykonawczego:

E s E  Jankowski.
Przedstawiciel Mmistra Sksrbu:

Spiegel,

Z  mego szkicownika.
Czytając ostatnie sprawozdania sej­

mowe i przeglądając listą wykluczonych 
fia szereg posiedzeń posłów zadawałem  
1obie pytan ie za co ich spotkała ta

kara? Moraczewskiego wykluczono za 
marną gwizdawkę, która ptyle hałasu 
narobiła”, Dreszera za , brawurowy* 
atak na „wiklinowe" pozycje w  pos 
taci kosza. Okonia za „próbę” obca 
sów o pulpit, Perlą za „podniesienie" 
do ust spluwaczki i  t  d. ais za co 
spotkał Gruenbauma ten „zaszczyt"? 
Odpowiada nam na to poseł Gruen- 
baum w  „Haciferze*. „W  obstrukcji, 
robionej przez socjalistów nie brałem 
udziału, nie dla tego, że się jej sprze ' 
ciwiałem (co za zgrabna ostrożność — 
przyp. zecera) lecz z tej prostej p rzy  
czyny, że byłem zajęty korektywą ste 
nogramu mej mowy, a nadto my, nie 
zwykliśmy brać udziału w obstrukcjach 
socjalistycznych ' '. Biedny neutralny 
żydek któremu przeszkodził to obstrukcji 
stenogram i nie pozwolił mu, albo 
przypadkowo pozwolił znaleść się po 
między muzykusami sejmowymil On 
się nie sprzeciwiał obstrukcji ale ten  
stenogram,—zresztą urzędnik „ujrzał 
niestworzone rzeczy* albo „w ziął“ go 
za innego posła \  Znam y niestety te 
niestworzone rzeczy zawsze was biorą 
za kogo innego i  to zawsze tylko dzięki 
waszej „neutralności".

Aknelo.

2 estrady  i sceny.

T erste* W leSfct
M .  dęrefiGlą iin iflo  Sltliipzyfłslisgi, 

I jrz tę p y  18. Fpsmkhs.
— Dziś gość nasz wystąpi pa 

raz drogi w nowej komedji 's s a ­
gi lskiego „Weteran”.

— W sobotę po ras drogi koma- 
dja hr. Aleks. Fredry „Wielki czło­
wiek do małych interesów*.

— W niedsielę pa południu po 
cenach zniżonych „Zemsta mar 
graniczny* z p. Frankiem w roli 
Cześnika Rs ptasiewlczs.

Wieczorem po raz trzeci na ogól­
ne żądania doskonała komedja „Ban 
poseł* a niezrównanym Maciejem 
Kłosem.

"k r o n i k a .
2 - l ü l u i t e :  ü b 8 Ä | i .

** WyJ@6ni®me*. Pnowodnik 
Cbrobat, który był świadkiem tra ­
gicznego eajścla w pociągu, dążą­
cym z Dęblina do Lublina dnis 2 
b. m., o czem donosiliśmy w „Gł> 
aie lub.” $ dnia 8 b. m. komunikuje 
nam, że komendant transportu 
więź iłów, nie brał udziału w pa­
stwieniu się dozorców nad więźniem 
— przeciwnie wydawał rozkazy od­
powiedniego zachowywania się i nie 
bicia więź iłów, oraz osób zwracają­
cych uwagę na nieodpowiednie za­
chowanie się\ dozorców. Niestety 
rozbestwieni dozorcy nie wysłuchali 
poleceń swego przełożonego.

** S k a rg i koBenjl Oiszan> 
k a .  Gm pa małorolnych włościan s 
kolonji Olszanka, przynależnej do 
gminy R>bczewica (p. Krasnystaw) 
z wraca się za naszem pośrednictwem 
do kompetentnych władz o sbsda 
nie następującej sprawy. Oto—jak 
twierdzą—ustawa aprowizacyjna 1 
rozkład kor.tyngenta w stosunku do 
małorolnych rostał zastosowany nie­
właściwie 1 w wielkiej mierze naj­
biedniejszym wyrządził krzywdę. 
Dostawą kontyngentu objęci zostali

właściciele zagród dwu i trsymor- 
gosych, bez w zględu na to, czy bę­
dące w ich posiadania ginnte »osta­
ły obsiano cr-y toż nie;' eo przecież 
nstawa prae^idujje. Wyznaczając po 
ł/a kg. z mcigt a nawet je'd n c.-:t- 
nar dąży się do „»biedzenia* tych i 
tak już najbiedniejszych, szczególnie 
gdy się weźmie pod nto&gę niepro- 
psrcjonalność podiiałów w stosunku 
do zamożniejszych a t^kim kluczem 
posługiwała się Rada gminna Ryb 
ezewlee w stosunku do Kolonji Ol 
ssanka.

W sprawie tej wnieśli m ksskzń- 
sy z&Hal-snla do Sejmiku i Staro­
stwa krasnostawskiego w prsakon*- 
niu, źe znajdą tam należyte srozu- 
mieni?.

* *  Wiffilelse w  Eesls. Dnia 5
b. m. w lesie państwowym „Stsry 
Gaj” gm. Ztmborzyce w oddaleniu
5 wiorst od Lublins, znaleziono wi 
szą- y na drsewie trup 20 letniej
kobiety, nieznanego nazwiska. Śle­
dztwo w  toku.
Z ilasta.

**« SCO. p o c z n ie »  *ml®wel 
h®tm®r»s8 S ta n is ła w #  Żół* 
h-eesraltleso przeszła u n»s pra­
wie niepostrzeżenie. Poza „Klubem 
Spi.łec»uym*, który ursądtil wię 
kszy wieczór i „Głosom lubelskim" 
który poświęcił osobny nąm*s pa­
mięci Wielkiego Hiitmana i skm- 
mnym porankiem we własnem kcle 
obchodziła tę uroczystość w nie 
dzielę dnia 7 b. m. gimaasjum żeń­
skie p. A. Radzikowskiej. Po krót 
kiem serdecznem przemówieniu, o 
znaczeniu rocznicy wygłoszonem 
przez dyrektora Włodarskiego, 
chór szkol»? ped kierownict­
wem p. Łis&kfewicsowej od­
śpiewał pleśni pŁtrjotycsns, ksiądz 
pn f. Galicki wygłosił odczyt o het- 
m».nie Zółklsws»im I uczenice klasy
6 ej deklamowały wiersze ptttrjo- 
tycsns według wyboru i wskazówek 
p. Gs.wdziKO«ej. Uroczystość dla 
młodzieży miała dodatni'- znaczenie.

*% Do cz ło n k ó w  N. P. R. 
w  L ublin ie. W najbliższą nis- 
dziflę t. j. 14 b. zn. w lokalu stron 
nlctwa przy ul. Początkowskiej l. 
o godz. 12 w południe odbędzie się 
nadzwyczajne zebranie członków N. 
P. R Na porządku dziennym r-fa- 
raty o sytuacji politycznej i ważne 
sprawy organizacyjne. Zarząd wzy­
wa członków paitji do jak nsjll 
czniejszc-go, punktualnego przybycia 
na zebranie.
O F I A R Y .

— Dla uczczenia ś. p. Stefana 
Laśklewicza, ulana pułku wołyń­
skiego składssją drobną ofiarę A. 
Kaczyńscy, pragnąc wyrazić swój 
szczery żal za młodzieńcem, który 
swe nieskalane nlcsem życie poś­
więcił w obronie ukochanej Oj czy. 
zr.y i zginął za Jej wolność, jako 
młody kwiat podcięty kosą na życia 
łące, na której barbarzyńcy żni^ia- 
że siać chcieli najstraszniejszą wal­

kę klas, aby snissesyć nasz kraj 
dos« ’tętnie, podzielić naród na bra­
tobójcze obozy i doprowadzić nns 
do c-statecenej ruiny: na plebiscyt 
na Gósny Śląsk składs mk. 1000.

— Zamiast kwiatów ns tiem nę 
ukochanej I najlepszej żony i ma* 
tk i looo mk. na Sslę Sierot składa 
Dra Cs shw  Czerwiński z dziećmi.

— Zimtast kwiatów na trumnę 
ukoehsnej córki, Anny g Karczew­
skich Oxer wiń «klej 500 mk. na Sa­
lę Sierot skkda Matka.

— 1000 mk. na fundusz stypen- 
djny imenla] Stefma Liśklewicsa, 
pssedmiześiiie poległego bohatera 
zamiast kwiatów na Jego trumnę 
w swojem i zmarłej żony imieniu, 
zgodnie s J»j życzeniem składa d s. 
Csesław Czerwiński.

— Zimlast kwi&tów na trumnę 
najdroższego wnuka Stefana L-sśkia- 
wlcss, składa na stypendjum Jego 
Imiesia przy Szkole Hsndl>wej 
Męskiej w Lublinie mk. 1000 pułk. 
Głowacki Ludomir.

— Współczujący bólu Drs Czer­
wińskiemu w Jago nieszczęściu 
skłsdam 300 mk. na Salę Sierot w 
Lublinie dr. Jacs-swski.

— Dla uczenia pamięci Stefana 
Ltśkiewieia składam mk. 300 na 
To r̂,, Przyjaciół Uczącej się mło­
dzieży. Adolf Daninsn.

— Dla uczczenia psmSęci ś. p. 
dr. Aany CiM ^ińskisj mk. 300 na 
T-wo Przyjaciół Uczącej się mło- 
dzieży składają. Caeinowie.

— D b uczenia ś. p. St. Lsśkie- 
wieź -- poległego w obronie Ojczyzny 
mk. 800 składa na T -m  Przyjaciół 
Uczącej się Młodsieuy H. J. Żylber.

— W dniu pogrzebu ś. p. Anny 
Czerwińskiej mk. loo na Towarz. 
Przyjaciół U zącej się Młodzieży 
składają dr ostwo Modrzewscy.

— Zamiast kwiatów na trumnę 
ś. p. St-fena Ltśklewlcza na Fun­
dusz Stypeudyjny J< go imienia przy 
szkole Htndlowej męskiej w Lnblł* 
nls składa Ziemski Bank Kredyto­
wy w Lublinie.

— W drugą bolesną rocznicę 
śmierci ś. p. Kazimierza D ziew icze­
go, w celu uczczenia pamięci zm ar­
łego, na nędzę wyjątkową, składa 
mk. 100 Matka.

— 2000 marek składa zamiast 
wieńca na trumnę ś. p. Stefana La- 
śkierrieza na stypendjum Jego 
imienia przy szkole Handlowej w 
Lublinie, Juljussowa Bronisława 
Vetter.

— Mk. 100 na Tow. Przyjaciół 
Ziłniersa i mk. loo na głodnych 
Wilna w imienia Zarządu Arcj brac­
twa Różańca św. przy kość. Domini­
kańskim składa Ks. Jen Michalewski.

— Dla uczczenia pamięci ś. p. Ste- 
fina Laśkiewicsa podległego mk. 
300 skiada na T wo Przyjąć ót Uczą­
cej się Młodzieży Michał Chcin.

— Zamiast kwiatów na trumnę 
ś. p. Stefana Laśkiewicza na s mo 
pomoc szkoły handlowej marek 100 
składają drestwa Modrzewscy.

Oszczędź tysiąc:
Kup „milionówke”:

Wygrasz milion:
Pamiętaj o tych radach, przechodząc obok placówek sprzedaży 

„ W l i L J O N Ó W K I “
4 - 1 .  F ifiS T H O H E J POŻYCZKI PREM IO W E!.
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— Zamiast wieńca na tromnę ś. 
p. Anny Cserwińskiej mk. 100 na 
T. P. 'L -  P. ełażyla Pawłowa Rohlad.

— Dla ncacaenla pamięci ś. p. 
Stefana Lsśklewlcsa składa na gło 
dnych Wilna mk. 50 Andrzej M.

— Ofiara na Dom Zarobkowy od 
H. Q. mk. 30.

— Dla uczczenia pamięci zacnego 
1 szlachetnego młodego bohatera ś. 
p. Stefana Laśktewlczs składają 
Hernicskowie 80 mk. na T. P. Z.

— Z sm 'ast kw iatów  na trum nę

nieodżałowanej ś. p. Anny Czer 
W jńsk ło j na głodnych m. Wilna 100 
mk. Jadwiga Czerwińska z córką 
Ewą.

— Zamiast kwiatów na trumnę 
6. p. Anny Czerwińskiej na głod­
nych m. Wilna 100 mk. Michał 
Czerwiński.

— Zamiast kwiatów na trumnę 
ś. p. Anny Czerwińskiej składa 
Siostra k. W. marek 200 na Salę 
Sierot.

Z Selmy.
WARSZAWA 11.11. (Pat.) Począ­

tek posiedzenia Sejmu. Marszałek 
poświęcił na wstępie wspomnienie 
p śm lertne posł. W ład. Dąbskłemu. 
S$ereg wniosków odesłano do ko­
misji. Dr. Z. Seyda releroja sprs, 
wozdanSe kom isji do spraw w yda­
wania p o s łó w  sądom. Komisja w y­
powiada się przeciwko wydaniu są 
dom posłów: Wysockiego, Mdmow- 
skiego, Korcsaka i Rozenbl&ta. Od­
nośnie sprawy posła Dąbala, sądy

chcą go pociągnąć do odpowiedział 
ncśsi aa: 1) podburzanie ludności 
przeciw tandarm erji; 2) wyłudzenie 
za m arną cenę inwentarza żywego 
1 martwego; 8) zamieszczenie w 
„Jsdncścl chłopskiej* artykuło, w zy­
wającego do obalenia istniejącego 
w państwie ustroju. W d jsk n sji 
posł. Pużsk, H n tg la s  1 Szyper, wy 
stąpili przeciwko wydania pes. Dą 
bals sądowi.

decyzję.
Komisja zdrowia zakończyła 2-gie 

czytanie projektu ustawy o Izbie 
lekarskiej.

Komisja odbudowy powzięła sze­
reg uchwał w sprawie odbudowy 
domów ludowych I szkół.

Komisja konstytucyjna obradowa­
ła pod przewodnictwem dra Doba* 
nowlcza. W sprawie rewizji art. 35 
1 36 konstytucji nie zyskał większo­
ści wniosek dra Fichny, aby wstrzy 
mać się od dyskusji, ze względu 
na zgłoszone w Sejmie wnioski w 
sprawie r?f»rentimn odnośnie do 
Senatu lub rozwiązania Sejmu. Ten 
sam los spotkał wniosek pos. Sta- 
pińskiego, projektująbego skreśle­
nie art. 85 i 36

Wobec tego, te  kluby nie powzię­
ły jeszcze uchwał w sprawie Sena 
tu , prnewodniezący odroczył dalszą 
dyskusję do następnego posiedzenia 
kom isji w dniu 17 b. m.

h a n  ilem litta  o l i m i d l  paliki-
GDAŃSK. 11.11. (Pat.) Dzienni- 

kl niemieckie żywo omawiają kon­
wencję polsko gdańską. .Dans. Neu­
ste Nachr.” konstatują wprowa­
dzenie do konwencji przez Rsdj 
Amb., wbrew przyrzeczeniom zmian. 
Nie trzeba pisze ten dziennik—ną. 
dzlć się obecnie zbytnim optymlr- 
mem, ani też pesymizmem, lecz. 
przygotować grunt dla pozytywnejI 
pracy

L lojd  E e o r g i  o  b i l s z B i i z m i i
POLDHU. 1011. (Pat.) N bani 

klecle burmistrzów Llojd George 
powiedział między innymi, i i  boi- 
szewlzm przechodzi obecnie ostatnią 
swą fizę.

W i t a l i  in lS w  pilsHith l i  t o i n ,  
Estonii I F-ilioUjl.

f S race Komlill Sejmowych.
WARSZAWA 11.11. (Pat.) Koral 

sja rtgalam incw o-priiw na obrado 
wała w kwe-.stjl, ery posłowie wy 
kluczeol se Sejmu prses m sm a łk a  
mają prawo odziała w pracach ko 
misyjnych. Pos. M aek  we wniosku 
swym twierdził, iż wykluczenie z 
Sejmu nie odbiera ora w a uczestni 
ezenla w komisjach. W niosek posł. 
W 'rrlck ieg a  wykazywał i-iejasność

brzmienia regalam i m  w tej sprs 
wie. W niosek di. Z Seydy, staje 
na stanowisku, i i  wykluczenie po 
słft s Sejmu wyłącza go ze w szyst­
kich prac sejmowych; wobec wą 
tp l iw e ś i  co do a rt 60 regelem tnu 
należy go rozpatrzeć i wprowadzić 
odpowiednie zmiany. Komisja posta­
nowiła przedłożyć sprawę do zaopl 
njowsnla klubów, poessm poweźmie

WARSZAWA. 11.11. (Pat.) W krót­
ce wyjedzla do Łotwy, E itonjl 1 
Finlandii wycieczka poselska, ce 
lem nawiązania a tero i brejam i
biiśszych stosunków. W wycieczce 
weźmie udział 30 posłów.

N a p a d  b a n d y c k i  u  p o c i ą g ,  i -
KRAKÓW. 11 11. (PA T). Dalii i 

5 listopada w nocy kilkunastu ban-ij 
dytów napadło na pociąg na linjll 
Podłęte—Kłaj. Doszło do wymianj! 
strzałów między bandytami a stu" 
żą pociąga.

O i l w t i  M s i e i l t t ł  w j w i ż a  i m i
z łatwy.

40 000 i n ! | i  M iz e w it i i  w  l i i l l m l  
i j t m le m .

WARSZAWA. 11.11. (P»t.) „ Ł e  
l e u r n s l  d e  P c l o g n e “  d o w i a ­
d u j e  s i e  x  w ia r c g o d m e tg e  
ź r ó d ł » ,  ± e  b e le * « s » lc y  s k e n  
c e n t r o w a l i  4 0 ,0 0 ®  a r i a i j ę  
er o k o l i c a c h  Ż y t o m ie r z a .

LIBAWA. 10.11. (PAT.) Dzlenl 
nlkl łotew skie donoszą, i i  bttgi 
dyplomatyczne sowieckie jadące 
Rygi do Moskwy są bardzo ciężkiej 
D o k  12/10 5 kurjerów bolssewlc 
kich wiozło bagaż wagi 1200 kg, 
W ten sposób bolszewicy wywoli 
żywność. Publiczność łotewska pro 
te stu je  przeciw tem u nadużycia

Świerzby u s u w a  w  c ią g u  3  d n i  m y d la n a
„NÄSt  fr-ra NEBOY“

uznana przez powagi U Kara id*. 
Łatwo się wciera, ma pzyjemny sapach, nie plami bielizny i elals 

z łatwością się zmywa wodą. 188
Żądać w aptekach 1 skład. aptecznych tylko „W laść  P - r a  H e b d y 11 
z ś w le r a b e w o e m  na etykiecie. Słoiki na 1 2 12 osób. To w. E. 
H e b d a  I S  k a  Warszawa Elektoralna 18 tel. 1-37. O la  k o n i  e d  
ś w le r a b y  I p a r c h «  „ E k w o l-H e b d a * * .

m m m  o g ł o s z e n i a .
Ä A  K o n o e s jo n o e o f le  Biuro

•3WI „Wiesza* A. Kosaneekl. Lublin,
Krak. Prsedm. 53. Załatwia: pisanie podań, 
próśb, reknrsów, deklaracji kasowych, 
umów prywatnych 1 listów , tłumaczenia 1 
przepisywanie na maszynach w językach 
eeeych 1 uczy pisania ma maszynach. 4023

A. Kuczyński J,«”.1.’!;
Biuro Techniczne posiada na składzie: 
różne artykuły techniczne dla fabryk 1 
zakładów przemysłowy <h, oraz oleje i 
smary do maszyn wszelkiego rodzaju, mo 
torów 1 samochodów, siatki żel. do młnów.

Pompy studzienne.
444«

kosmetyczny dla
pań,

Kołłątaja 5 m. 10, poprawianie cery,usuwanie 
smarezezek, wągrów, pryszczy, liszal. pie­
gów 1 plam, radykalne usuwanie łupieżu, 
zbytniego owłosienia, brodawek, złuszssa 
nic naskórka, masaże twarzy 1 ogólny 
u ilększeni». Czynny od 3-ej do 7-ej prócz 
d 1- * t 1- 1 . 4 2 0 9

Ag ro n o m  z kr - sów z długoletnią prak­
tyką postakule posady rządsy. Ł ts 

k»we ««rłoirent» Nułęczów O st-lU . «689

Cu k r o w n i»  M 1*j >w potz- kuje na za­
stępstwo na 6  d o  miesięczny okres 

czasu rutynowanego pomocnika buchal­
tera, obeznanego dokładni» z księgowa­
niem. Porozumieć się można na miejscu 
w Cukrowni, dojazd do stacji Jaszczów. 
Ze stacji te lif  nem prosić o konie. Zapy­
tania mogą być załatwione telifonlczite: 
mlejcka Lublin, aentrala Milejówske, Kan 
tor C k"o»n1 4 7 g»

Do  e p r a c d a n l»  wyżlica polnt.rsca 
bu ła  w żółte łaty. Wiadomość: obóz 

zachodni barak > 6  53 pporucznlk Baretko- 
wskl 5780

o h ó j de wynajęcia z osobnym wej 
selen  Poezątko łska  10 m. 12. 4795

Sk r a d z i o n o  dala 30 października w po­
ciągu Warszawa—Bresfcl Lublin n a ­

stępujące dokument« na lmtę Włodzimierza 
O tszklewicza d wód osobisty wydany 
przez Urz. gm. Puławy 1 książeczką odro- 
c enia pełnienia służby wojskowej wyda 
n« rrz»z P. K U w Lubartowie., 4793

$ E d e  w r z e ś n iu  b. r. A leksandrow i Ltp- 
sklego ze sl Berek gm. Staw, pow. 

Chełmskiego w czasie pobytu na komisji 
poborowej w Krasnymsta*!« skradziono 
kwit J* 2105 wydany mu 13 listopada 1919 
r. p r e z  Zarząd budowlany w Chełirle a 
upoważniający go do odebrania w lasach 
h śn lttw *  w Rej -wen 16 metrów drzewa 
na bndowe. Drtyehezasowe z* biegi poezko 
dowanego. aby t*n kwit znaleść okazały 
się bez owoen*. Kwit ten niema dla inuyeh 
żadnego znaczenia dla prawego właściciela 
ma dużą wartość. Wzywa się przeto do 
oddalania go pod adresen właściciela. O 
II« nie nastąpi w przeciągu 2  tygodni od 
dola «głoszenia niniejszego kwit będzie 
unieważniony, a zarząd budowlany w Cheł 
— 1« wv*a ooszkodowanemu du-likat.

g & o t r z e b n a  zaraz inte lgentaa gospo- 
dyni z własnem umeblowaniem jedne­

go pokoju, bezdzietna, ze znajomością do­
brego gotowani», szyeia. cerowania 1 u trzy­
mywania należytej czystości w wl-ku do 
la t 30. P r żądane je s t n ’emka. Wiadomość 
w Adm. .61 su L -b Isk ier» '. 4788

Po t r z e b n y  zaraz z gruntowną znajo­
mością precyzyjnych n  bót tokarz me 

ehanlk do Szkoły Rzemieślniczej w L u b ­
l in ie  na W lenia-»!« .  4789

Kto b y ,  wiedział gdzie znajduje się M.ar- 
aln Olszanowskl syn Antoniego z Ży 

tomlerza W cłfńsklego proszora je s t o za 
komunikowanie pod adresem Lublin D-Ina 
Panny Marjl 24 m. 18 A. Millerowi. 4796

Ma s z y n is t k a ,  biegle piszące, postu 
kuje posady; można n* wyjazd. Oferty 

pod  „nraeowlta* w Adm .G ł'8 a .. 4794

Ok»*yj#l@  do sprzedania kołyska ż»- 
lasu» biała Namiestnikowska 30 m. 6 .

od crośr 4 do 5-»1 4791
S :® kl*d  sotiar^Ko-meebaniezny S Sawie 
8 »  cslego w Lublinie, ul. Spokojna (za 
przejazdem). Wyitoayw* roboty kotlarskie 
1 mechanlcrno w całym zakresie. Szwej 
soje uszkodzone części maszyn * każdesro 
m»t» In. 4778

W T -w le  Muryczym ul. Kapueyńsea 7 
|e*t do sprzedania okaryjnle forte 

plan krótki firmy Krall 1 Saldier. Oglądać 
m- ż » o< 9—1 1 od 3—6. 4797

Za g ln g ła  karta odroezenla M 77 wyda­
ne duła 52/9 przez P. K. U. w Lubarto 

w«e na Imię Je.na Wójelka 4792

2 g u b io n o  kartę powołania wydaną prz«z 
P. K. U. w Puławach na Imię Szronią 

Karoseria nr. w r. 1885. 4770

Uo iw b lo w en eg o  pokoju bez iub z 
utrzymaniem poszukuje natychmiast. 

F. Weiss w firmie E. Plage 1 T. Laskie- 
- 1-z 47»2

Zg u b io n o  kartę powołania wydaną 
przez K -mendę Uzupoł leń w Lubarto­

wie na i®la Plnkusa Sztajnbaeh. 4757

Zą b y  sztuczne, połamane kupuje. Za 
aparat z metalówem podniebieniem 

pła«e do 2COO mk. Krak. Prztdm. M 70 
m. 5. 4758

E g u b io n o  k -rtę  powołania wyoaną 
orzez Komendę Uzupełnieh w Lubar­

towie na Imte Moszka Boru aha Hubermana 
z Wąwolnicy gm. Drzewce. 4759

Zg u b io n o  kartę pow, łania wydaną przez 
P. K U. Libartów  na Imię Sr u la Abra 

ma Jakobzona z Kazimierza pow. P u ł a w  
«VI, Urndz » »  1894. 4761

Zg u b io n o  kartę po * ołanla wydaną przez 
Komendę U zu.ełnltń  w Li blinie- na 

Imię Moszka Sznajdra z Plask Lnter*vich.
4762

Po s z u k u je  pokoju bez mebli z używal­
nością stuehnl w śródmieściu. Oferty 

dla J. K. w Adm. „Głosu Lub.* 4783

p e lt*  zimo- e 1 Jdeienne do sprzedania. 
Wiadi mość Targ budka kramarska Mk 23

4764
■ p g u b io n o  certę p woł-nla wydaną prz-z 
“♦V p. K U. w L u b a r t o w i e  na im ę Pynchos 
H -nlgsblum zamieszkałego w Lubartowie.

4771

o  s p r z e d a n ie  lisy amerykańskie.
etól rretalnwy. Kononn1«V» 1 5 — 5  49fifl

łó ż k a  drewniane 1 żelazne do s p r z e d a ­
nia. Dolna 46 Górnlewlez. 4765

Zgu b io n y  zosta ł  w ykaz  dokumentów od- 
rt»nego do Inkasa Banku Handlowego 

w Łodzi oddziału w Lublinie za N 51 z 
dnia 20 wrzasnla 19'0 r. 1 paszport rosyj­
ski oraz legitymację na Imię Sender Z»1 
denband. 4774

A d e r k l e r  potrzebny do bilardów. Kri
P - — - -Przedm. 8  Chmielewski.

p a r t u a z k i  pensjunaisale, gletry, szil
swetry. ehustKl, klamry do wi só 

pończochy, pończos sl, skarpetki, wełnili 
szelki, woalkl, rękawiczki, towary łikelof 
1 norymberszczyzną polezą po cenachlu 
m arkowanych sklep Jana Rogo ul. Ki 
lewaka >4 3. ♦ 4l|W

ClZ p o w o d u  wyjazdu Jast do sprzadMi. 
sklep spożywczy s mieszkaniem 2 fjłt 

koje z kuchnią w dobrym punkcie Kośig 
n»k w*i)(Mn» 6  m. 1 . 41

Zg u b io n o  p-rlfal z plenię -z 11 za* 
rają -y 5C0 marek paszport, Ugltymii 

byłej straży obywatelskiej, i różne It 
papiery, ś»l«dectwo na konia. Łaski' 
znalazca zechce odnieść za nagrodą 
mk. d j  Adm. Głosu. <
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M  p a w t ó r z a n ia  5 0  fa n .

■ ■ y k ly n  d r o b n y m  d ru k iem  
o s t a t n i e j  « t r o n i e .

o h o e  w y n a ją ć  lu b  m ai 
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lokal na sklep, lub 
gospodę,
przedsiębiorstwo prze­
mysłowe 1 1. p. 1 1. p. 
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towary konsumcyjne, 
przenoszoną odzież, 
lub obuwie, 
używane meble, lub 
sprzęty domowe, 
sprzęty 1 przybory rol­
nicze,
Inwentarz żywy, 
Inwentarz martwy,
grunta rolnicze,
asy na wyrąb drzewa, 

gospodarstwo, 
d o m ,
grunt pod budowę,

Powinien ogłosić się w 
d r o b n y c h  ogłoszeń

„Głosu Lubelsk,
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bo:

l|Pr.

lifllłtaF oaczilny S ta n is ła w  S a so r sM . łnl. *,!ł»«*8*tbe“—-ił. Trintll IdfłlRlf i  tl. Isdsktop idoowlidłlalnł I «fdsan e.  N o s k a ie w s k l .

U]
cis
dr:
Po
Wr
Ira
R&
lec

syi
To

T l


